
'OPŁATA POCZTOWA UISZCZONA GOTÓWKĄ1.

CENA

KATOWICE, dnia 5-go marca 1939 ROK 3

0 stosunkach polsko-niemieckich
Artykuł pośw ięcić zamierzam sto

sunkom państwa naszego do rzeszy 
niemieckiej.

N ie będę poruszał ostatnich' zda
rzeń z W olnego Miasta Gdańska, ho 
pisać o tym nie bardzo jest wolno. 
N ie będę też wym ieniał krzywd do
znanych przez Polaków, zamieszka
łych na Śląsku Opolskim ze strony 
w ładz niemieckich.

W szystkim  nam te wypadki dobrze 
eą znane, bo gdy  cenzura, nie po
zwala na spokojne om ówienie ich w 
prasie polskiej, dowiadujem y się o 
nich z radia angielskiego, w ygłasza
jącego ostatnio komunikaty regular
nie w języku niemieckim.

A le  niewątpliwym  dla nas w szyst
kich jest fakt, że układ polsko-nie
miecki z 1934 roku, oraz później za
warte urnowy, pojm u ją  Niemcy tylko 
formalnie, co nie przeszkadza im wca
le stosowania wobec m niejszości pol
skiej w całej pełni w  y n ar a rl a w  i a j  ą.c ej 
polityki, a w  stosunku do państwa 
polskiego prowadzenia takiej polityki, 
która prow adzić m a do zmniejszenia 
siły naszego państwa.

Takim  wytycznem  podporządkowa
ne są dążenia polityczne m niejszości 
niemieckie w  Polsce- Zam iarom  takim 
Rzeszy tow arzyszy dziwna niezara

dność zwłaszcza wobec stwarzania 
coraz nowych ośrodków  niemczyzny 
wT Małopolsce, na W ołyniu  i w  Polsce 
centralnej, nie m ówiąc już o braku 
reakcji naszej na coraz większy po
stęp regermanizacji. na K resach Za
chodnich.

Równocześnie N iem cy mimo oporu 
iWegier i W łoch  stw orzyły dziwaczny 
tw ór państowy, Ukrainę Przykarpac- 
ką, aby przy je j pom ocy podjudzić 
Rusinów w Polsce zamieszkałych, cło 
w ytw arzania w  Polsce trudności w 
Stosunkach wewnętrznych.

Respektując równocześnie formalne 
obowiązywanie układu polsko-niem iec
kiego, dygnitarze niem ieccy bardzo 
chętnie, przyjeżdżają  na polowania do 
Polski’.

Szukając nowych zdobyczy, Niem
cy na gwałt dom agają się przyznania 
K olon ii, w yw ołu jąc wrażenie, że na 
kontynencie europejskim nie widzą 
dla siebie m ożności dalszych postępów, 
czy też sugestia, że nie chcą niczyich 
praw  naruszać.

Jest to jednak tylko pozorny ma
newr, m ający odw rócić uwagę od in- 
tenzywnej działalności niemieckiej po 
lityki na Bałkanach i w  E uropie po
łudniowo^ wschodniej, polityki, m ają
cej za cel uzależnienie państw na po
łudniow y wschód od Niemiec położo
nych od rzeszy niemieckiej.

Godzi się to, rzecz jasna, w intere
sy państwa polskiego, które są i po
zostaną na długie jeszcze lata sprzecz
ne z interesami niemieckimi.

Tego nie można powtarzać dość 
często.

Co w takich warunkach czyni Pol
ska?

W  przeciwieństwie do Niemiec, 
rząd nasz przypisu je układowi polsko- 
niemieckiemu znaczenie dosłowne, W  
stosunku do m niejszości niemieckiej 
postępuje w myśl brzmienia um owy 
listopadowej z 1937 r-, dając je j 
mniejszości niemieckiej pełną kultu
ralną i organizacyjną samodzielność.

W  stosunkach m iędzypaństwowych 
z Rzeszą rząd nasz hołduje zasadzie 
przestarzałej. —  'Załatwienia faktów 
dokonanych, przy pom ocy układów 
dyplom atycznych co taki ma skutek, 
że N iem cy w yrzucają żydów do P ol
ski, w ysiedlają Polaków  ze Śląska 
Opolskiego, rozb ija ją  g łow y Polakom
 ......... III     11 lllllW l

w Niemczech, a następnie zasiadają 
do stołu konferencyjnego z polskim 
delegatem i gra, zapewniają „o  peł- 
nem wzajemnym zrozumieniu odręb
ności" i t. d.

K onferencja jednak ani nie przy
wraca praw  pokrzywdzonym  Polakom, 
ani też nie goi odniesionych ran. 
N iemcy av  swej bucie doznają w zm oc
nienia, a naród polski spotyka jeszcze 
jedno więcej —  rozczarowanie.

Czas najwyższy, aby z tego rodza
ju  polityką „przyjaźni polskwm em iec- 
k iej“ skończyć.

Nasuwa się mimowoli porównanie 
ze stosunkami francusko-hiszpański
mi.

W e Francji front ludow y z Blu- 
mem na czele, ciężkimi ofiaram i przez 
trzy lata popierał rządy Czerwonej 
Hszpanii po to, aby zaraz pokutować 
za popełnione błędy polityczne i szu
kać zbliżenia kosztem pewnych w y
rzeczeń z rządem gen. Franco.

Część prasy francuskiej słusznej 
zupełnie daje w yraz opinii, że Francja 
znaczne wcześniej dojść mogła do po
rozumienia z H iszpanią narodową, 
gdyby  nie stanowisko rządu francus
kiego, którego opór, przynoszący szko
dy polityce francuskiej, niewiadomo 
czym był podyktowany.

Podobnie się sprawa ma. z polity 
ką polsko-niemiecką.

B yłby czas zrozumieć, że w zamian 
za pomoc, udzieloną H itlerowi przez 
politykę Becka prziy dokonaniu an- 
szlusu, oraz zajęciu Sudetów i wogóle 
rozerwaniu pierścienia państw Niem
com wrogich, jaki otaczał Nemcy do 
1934 r., Polseć coś się należy.

Gdy tej ceny • zamiennej nie otrzy
mujemy, należy podziękować różnym 
dostojnikom niemieckim za odwiedzi
ny, i przystąpić do polityki, która, słu
żyłaby tylko interesom narodu pols
kiego, a nie liczyła na poklask pras>y 
niemieckiej.

Kapitulacja Ozonu na (alej linii
W yszła z w yborów  większość ozo

nowa z początkiem sesji sejm ow ej 
taką zastosowała taktykę. że wydawać 
się mogło, iż walczy o uznanie ze stro
ny pewnych, przynajm niej naiw niej
szych, jednostek w społeczeństwie, 
takich mianowicie, zadowolili szumnie 
głoszona frezeologia.

Ozon zrazu nie wypowiadał się. a- 
ni za rządem ani przeciw niemu.

K orzystający  z całej pełni z po 
parcia adm inistracji i czynników 
rządowych >,Ozon“ nie chciał brać na 
siebie odpowiedzialności za wyniki 
rządzenia.

Ten niezupełnie określony stosu
nek Ozonu do rządu sprawił, że pos
łowie. którzy nie całkiem byli zgleich- 
szaltowani z bezideowością ozonu, 
raz po raz w ystępowali z k łopotliw y
mi dla rządu interpelacjami, a nawet 
zdarzały się dość ostre krytyki posz
czególnych ministrów.

Wreszcie szef sztabu Ozonu Wenda 
doprowadził do poważniejszego kon
fliktu z wicepremierem Kwiatkows
kim, co znÓAV mniej wtajemniczeni, na 
tyłach ławek Ozonu siedzący posłowie 
zrozumieli jako hasło do robienia o- 
pozyeji przynajmniej sztucznej.

Pam iętając szumne hasła w ybor
cze głoszone przez Ozon av  społeczeń- 
stAvie tu i ówdzie zaczęto domagać, się

w obawie o mandaty
jaśniejszego postawienia kAvestii av  

sprawach zasadniczych dla Polski, 
jak kwestii żydoAvskiej, mniejszości 
niemieckiej i ukraińskiej. unarodoAvie- 
niu handlu, spolszczeniu miast, uzdro
wienia gospodarki na Avsi, bezrobo
cia.

Te nastroje i ’ nieliczne wprawdzie 
ale nie idące po linii interesów ćzyn- 
nikÓAV rządzących wystąpienia nie
których posłÓAY wprowadziły a v  zde- 
nerwoAAurnie przedstawicieli rządu, że 
wspomniany chociażby irytację pre
miera SkladkoAvskiego av czasie Avy- 
stąpienia nieozonowęgo posła Stocha.

K ierow nictw o Ozonu a v  takiej sy 
tuacji przypom niało sobie, że poprze
dni sejm chociaż przecież był potulny, 
rozwiązano m. in. dlatego, że pew ne 
grupy usiłowały A cyk u zać pozory nie
zależności.

Otóż Ozon utrzymuje się w kraju 
jedynie dzięki temu, że av  każdym po- 
Aviecde korzysta z poparcia admini
stracji i czynników za porządek av  kra
ju odpowiedzialnych' bez których ist
nienie jego byłoby uniemożliwione.

U przytom niw szy sobie losy p o 
przedniego sejmu. Ozon nie chcąc u- 
tracić pozycji, szczęśliwie dziś.Av pań
stwie zdobytej, zapobiegł atakom nu 
rząd a v  ten sposób, że nie kto inny 
ale sam „w ód z" Ozonu gen. Skład-

czyński swym przemówieniem unie- 
możliwił wszystkim posłom ozonowym 
jakiekolwiek krytyczne nastawienie 
do rządu.

Oświadczył boAviem, że „stosunek 
nasz“  (Ozonu —  Red) „do rządu jest 
pozytyw ny i nie Avynika wcale z te
go, że Avszyscy niemal m inistrowie są 
członkami Ozonu".

SAA-oim oświadczeniem dał p. gen. 
Skwarczyński pełne poparcie rządowi, 
tym samym jako szef Ozonu, zabez
pieczył się, przed atakowaniem rządu, 
ze strony m niej uświadom ionych i 
mniej zdyseyplinowanyeh posłów, któ
rzy teraz staliby się w inni narusze
nia dyscypliny partyjnej.

Obecnie posłowie Ozonu już tylko 
chwalić będą m ogli rząd i kłaniać się 
w  stronę łaAAT rządowych, co też już 
zapoczątkowano- W  ten sposób zabez
pieczył sobie Ozon spokojny żyAvot a 
posłom  korzystanie z diet. poselskich, 
na czas jak powiedział szef Ozonu 
przynajm niej do 1940 r. A\dączme.'

Oto do czego sprowadza się rola 
Ozonu aa7 Polsce. es.

O T W A R Ł E M
kancelarię adwokacką aat Żorach, 
Rynek 1. Telefon 148-

B O L E S Ł A W  Ś O ND Y  J

wm.

Wszelkie wpłaty na rzecz Obozu Wszechpolskiego uprasza sie
wpłacać na konto nasze P- L  0. nr. 3 0 114 1.
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Polacy głosują na Str. Narodowe
w niedzielnych wyborach S. N. otrzymało naiwiększa litzhe mandatów z patród list polskich

W  ubiegłą niedzielę odbyły się , 
w 36 miastach Wielkopolski wybory 
do rad miejskich. W  tym w 19 miastach 
ziemi Kaliskiej, włączonej do woj. po- ! 
znańskiego.

W  18 miastach (z Czerniejewa brak 1 
dotąd wyników) tia ogólną liczbę 236 j 
mandatów, Str. Narodowe zdbbyło 136 ; 
sanacja —  44, Str. Pracy ZZP. —  23, j 
PPS 11, inni —  14. bezpartyjni — 5, 
Niemcy —  4.

Stronnictwo Narodowe zdobiło 
więc 57,2 proc. wszyskich mandatów. 
Szczególnie wieiki sukcse odnicsto S. 
N. w felardśeh powiatowych na zacho
dzie, np. w Międzychodzie, zdobywaiąc 
13 mandatów na 16, w Nowym Tomyś
lu itp.

W  okręgu kaliskim wybory odbvły 
się w powiatach: tureckim, konińskim, 
kolskim i kaliskim. Tu Str. Narodowe 
spotkało się z wielkimi przeszkodami 
i trudnościami. Przede wszystkim ta j 
część woj. poznańskiego zawiera, wie!- I 
ki procent Żydów, następnie, ruch na
rodowy napotkał na terror sanacyjnych 
bojówek, jak i na ciekawe metody 
władz administracyjnych.

Mimo tych trudności i mimo, że Str. 
Narodowe stawiało tli pierwsze kroki, 
odniosło wszędzie sukces. Tam, gdzie 
dotąd ńie było reprezentowane, zdoby
ło swych przedstawicieli w radach 
miejskich, a gdzie ich miało —  licżba 
się zwiększyła. Na 180 mandatów w 11 
miastach (z 6 brak dotąd wyników) 
Str. Narodowe zdobyło 81 ! kilku sym
patyków, razem 65, sanacja —  36, PPS. 
24, inne listy opozycyjne 5, Żydzi 30. 
Wśród mandatów polskich Str. Narodo
we zdobyło połowę. Biorąc pod uwagę, 
że Żydzi oddali część głosów na PPS, 
Stronnictwo Narodowe zdobyło naj
większą ilość głosów polskich.

Frekwencja wyborcza wszędzie by
ła duża i wahała się od 85 do 95 proc., 
a nawet 97 proc.

WYNIKI POSZCZEGÓLNYCH

Gołańcz: na ogólną liczbę 12 man- j 
datów, Śtr. Narodowe 4, lista robotnicza j 
antysanacyjna 6, Ozon 2. Na liście ro
botnicze! był 1 członek S. Ń. i 2 sym
patyków. Tak, że obecnie narodowcy 
maią większość w radzie miejskiej (7) 
a dotąd mieli 2.

Grodzfsk: na 16 mandatów, Str. Na
rodowo 10, ZZP i sanacja 6, Frekwen
cja w^ercza 93 proc.

Międzychód: na 16 mandatów Str. 
Narodowe 13, sanacja 3 (dawn. 8.)

Mikrztat: na 12 mand. Str. Narodo
we 8. Ozon 4.

Miłosław: na 12 mandatów, S. Nar.
4, Ozon 3. Str. Pracy i ZZP 5.

Nowy Tomyśl (miasto urzędnicze z 
wielkim procentem Niemców): na 12 
mandatów Str. Narodowe 7 (do 8-go 
mandatu brakowało kilku głosów), 
Ozon 5.

Osieczno: na 12 mandatów S. N. 9, 
niezależna lista obywatelska 3.

Ostroróg: na 12 mandatów Sir. Na
rodowe 7, Ozon 3, bezpart. 2.

Pobiedziska: na 12 mandatów Str. 
Narodowe 6, lista sanacyjna ZZP i In
nych 6.

Pogorzele: na 12 mandatów Str. Na
rodowe 7, (dawniej 3), sanacja 3 (8) 
opozycyjna lista robot. 2, Niemcy 0. 
Frekwencja głosujących 95 proc.

Rydzyna: na 12 mandatów Str. Na
rodowe 5 (dotąd 0), Stir. Pracy i ZZP,

3, Ozon 1, Niemcy 3. Głosowało 90 prc,
Sieraków: na 12 mandatów Str. Na

rodowe 6, (5), lista sanacyjna i innych 
6, Głosowało 91 proc.

Skoki: na 12 mandatów Str. Naro
dowe 10, lista robotniczo - rzemieślni
cza o obliczu antysanacyjnym 1, Niem
cy 1, Ozoń 0.

Strzelno: na 16 mandatów Str. Na
rodowe 5, kat. blok gospod. 1, opozy
cyjna lista robot. 5, PPS 5, Ozon 0 (5).

Swarzędz. Odbyły się tu uzupełnia
jące wybory wjednym okręgu, z po
wodu unieważnienia poprzednich wy
borów. Na 4 mandaty Str. Narodowe 2, 
Ozon 1, Str. Pracy 1.

Trzemeszno: na 16 mandatów Str. 
Narodowe .9, lista ozonowa, PPS., Str. 
Pracy i innych 7. Głosujących ponad 
80 proc.

Ujście: na 12 mandatów Str. Naro
dowe 7, PPS 5, Niemcy 0, Ozon 0. G ło
sowało 9? proc.

Wieluń: na 12 mandatów Str. Naro
dowe 8, Ozon 4, Niemcy 6.

PAT donosi urzędowo:
„W  poniedziałek w gmachu Poli

techniki Gdańskiej ponownie studenci 
polscy zostali napadnięci przez umun
durowanych studentów niemieckich w 
przeważającej liczbie. Kilku studentów

W  niedzielę dnia 26 bm. przy gro
bie Romana Dmowskiego na cmentarzu 
Bródnowskim odbyła się skromna uro
czystość złożenia wieńca przez grono 
działaczy narodowych z okręgu woje
wództwa warszawskiego.

Na cmentarz przybył umundurowa
ny oddział z proporcem oraz delegacja

się w Katowicach ogólnopolski zjazd 
Zarządów Oddziałów Związku Adwo
katów Polskich.

Na pierwszym posiedzeniu plenar
nym prezes Związku adwokat Dr Bie
lawski z Warszawy uczcił pamięć Ro
mana Dmowskiego wzruszającym prze
mówieniem, podkreślając zasługi Wiel
kiego Polaka w dziele odbudowy Pań
stwa Polskiego,

Żnin: ha 16 mandatów lista oficjal
na Str. Narodowego 5, druga lista na
rodowa pod nazwą obywatelskiej 4, 
Str. Pracy i ZZP razem 7. Narodowcy 
mają razem 9 mandatów. Ozon listy nie 
wystawił.

ZIEMIA KALISKA
Błaszki: na 12 mandatów Str, Naro

dowe 3, (dotąd 1), PPS 3, (1), Żydzi 5 k ) 
Ozon 1 (3). Błaszki mają 56 proc. Ży
dów.

Dąbie n. Nerem: (pow. kolski) na i2 
mandatów Str. Narodowe 7 (dotąd 1), 
Ozon 3 (11), Żydzi 2 (2). Głosowało 92 
proc.

Dobra: (pow. turecki): na 12 manda
tów Str. Narodowe 5, (dotąd) 0), PPS. 
1, Ozon 3 (8), Żydzi 2 (4), dzicy 1.

Kleczew (pow. konecki:) na 12 man
datów Str. Narodowe 6, (0), sanacja 4, 
Żydzi 2. Głosowało 92 proc.

Kłodawa (pow. kolski): na 12 man
datów Str. Narodowe 4 (0), PPS 5 (4), 
Ozon 1 (5), Żydzi (2). Część głosów ży
dowskich została oddana ha PPS.

Polaków zostało zatrzymanych przez
policję gdańską, łecz w popołudnio
wych godzinach na skutek interwencji 
zastępcy komisarza generalnego R. R. 
zostali oni zwolnieni.

Komisarz generalny R. P. bada prze-

z wieńcem.
Po modlitwie za duszę śp. Romana 

Dmowskiego i odśpiewaniu Hymnu 
Młodych, złożono wieniec z żywych 
kwiatów z pięknymi szarfami o bar
wach narodowych, poczem w głębokim 
milczeniu złożono hołd Wodzowi Naro
du.

Największa organizacja palestry pol
skiej spełniła swój narodowy obowią
zek.

OD PO W IED ZI R ED A K C JI.
K o l K O ŚK A  Czechowźe^

Artykułu kolegi me zamieścimy, 
gdyż sprawę socjalizm u omawiamy 
fachowo w  każdym prawie numerze.

U m ieścim y natomiast chętnie 
wszelkie artykuły om awiające m iejs
cow e wydarzenia i związane z pracą 
polityczna na terenie Czechowic.

Kolo: na 24 mandaty Str. Narodo
we 9, Ozon 5 (9), PPS 4, Żydzi 6.

Konin: na 24 mandaty S. N. 5 (1), 
lista sanacyjna, Str. Pracy, właściciele 
nieruchomości i Tow. Kupców Polskich 
10, PPS 1, Żydzi 5. Ciekawa jest tu 
ilość oddanych głosów na listę S. N. 
oddano 6.325 głosów (5 mandatów), a 
na listę mieszaną 9.192 ,10 m.). Zazna
czyć jeszcze trzeba, że z listy mieszanej 
przeszło kilku sympatyków S. N.

Pyzdry: na 12 mandatów lista naro
dowych robotników i rzemieślników 
6, Ozon 3, lista opozycyjnych robotni
ków 3.

Słupca: na 16 mandatów Str. Naro
dowe 3 (0), sanacja 5 fl2), Żydzi 2, (4), 
PPS 6. Głosowało 86 proc.

Uniejów (pow. turecki:) na 12 man
datów Str. Narodowe 5 (w 1 okręgu li
sta S. N. była unieważniona), Ozon 3(6) 
robotnicy opoz. 1, PPS 1, Żydzi 2.

Zagórów (pow. konecki): na 12 man
datów S. N. 9, sympatycy S. N. 3, sana
cja 2 (8), Żydzi 2 (8).

bieg wypadków, zwracając szczególną 
uwagę na zachowanie policji gdańskiej, 
gdyż w razie bezczynności władz rząd 
polski musiałby wyciągnąć z tego kon
sekwencje.

Rząd polski zażądał nadto zawie
szenia wykładów ha Politechnice Gdań 
skiej."

ZAPESZENIE WYKŁADÓW  
NA POLITECHNICE

Urzędowy PAT informuje:
W  Politechnice Gdańskiej panuje 

dziś spokój, brama główna jest zam
knięta, wykłady nie odbywają się.

Niektóre pisma podały z PAT wia
domość o „zawieszeniu wykładów 
przez rektora Politechniki. W  godzinach 
wieczornych PAT wiadomość tę od
wołał jako nieścisłą, zmieniając ją na 
wiadomość wyżej podaną.

»■

W  dalszym ciągu zmuszeni jesteśmy 
powstrzymać się ze względów od nas 
niezależnych od komentowania wyda
rzeń, podanych w powyższej depeszy
PAT.

W M m s *
WADOWICE

poleca:
miodowniki herbatniki, biszkopty, 
pomadki i t. p.
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Po niedzielnej przerwie - to samo

Znów napad Niemców
na studentów Polaków w Gdańsku

O B U W I E

STABIL
Katowice, Pierackiego 6. || Chorzów, Wolności 16.
J .  Paiusiński i A* Naczyński ||| K a r o I S  c i  g a
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Mali ludzie  — tęp a  m y śl
Poznański naprawiacki organ O- 

zonu .,N owy K u rier" donosi o decyzji, 
powziętej w dniu 22-go bm, na posie
dzeniu poznańskiej Izby W ojew ódz
kiej. analującej uchwałę zdecydowanej 
większości R ady M iejskiej m. Pozna
nia, zmieniającą nazwę Placu W olno
ści na Plac Romana Dmowskiego. 
„N ow y K urier" pisze w  związku z 
tym :

„Uchwała większości radzieckiej 
Stronnictwa Narodowego została 
przez Izbę W ojew ódzką uchylona. 
Plac- W olności nie zmieni swej his
torycznej już nazwy, związanej z 
wiekopomnym czynem powstańca 
wielkopolskiego-

W  stanowisku Izby W ojew ódz
kiej w  Poznaniu odzwierciadlają się 
w  pełni nastroje najszerszych 
warstw opinii publicznej w  W ielko- 
polsce, tak gorąco reagującej na nie
rozważny krok Stronnictwa N aro
dow ego" i jego  totalistycznej ekspo
zytury w radzie m iejskiej.

W praw dzie większości endeckiej 
pl-zysługuje prawo odwołania się od 
decyzji Izby  W ojew ódzkiej do M i
nistra Spraw W ewnętrznych, lecz 
zamieszczony niżej okólnik M ini
sterstwa Spraw W ewnętrznych z 
dnia w czorajszego pozwała wyrazić 
przekonanie, że i tam decyzja Izby 
W ojew ódzkiej zostanie w pełni pod
trzymana.

Stało się więc zadość nie tylko 
przekonaniom opinii, lecz i słuszno
ści reprezentowanych przez nasze 
pism o poglądów ".

Okólnik, o którym  mowa, cytow a
ny już w  „W arszawskim  Dzienniku 
N arodow ym " —  w ydany został przed 
tygodniem, już po uchwale poznań
sk iej R a d y  M iejskiej i dziesiątków 
rad m iejskich w  całym kraju, nadają
cym ulicom i placom miast polskich 
nazwę Rom ana Dmowskiego. Okólnik 
mówi m. in.

„W  sprawie zmiany nazw ulic 
powinni się zasięgnąć opinii konser
watorów wojewódzkich oraz towa
rzystw historycznych lub oddziałów 
Polskiego Towarzystwa K rajoznaw 
czego".
W racając do postanowienia poznań

skiej Izby W ojew ódzkiej —  co znaczy 
ta instytucja? Jest to środowisko biu
rokracji adm inistracyjnej i ludzi przez 
nią do instytucji wprowadzonych. M u
simy jednak na tym m iejscu stwier

dzić najkategoryczniej. że w  postano
wieniu poznańskiej Izby  W ojew ódz-. 
kiej w  najdrobniejszej mierze nie od- 
zwierciadla się wola opinii publicznej 
W ielkopolski, w  znaczeniu ludności 
wielkopolskiej.

Rdzennie wielkopolska opinia pu
bliczna, a więc ta, która w  sprawie 
własnej ma do powiedzenia sk w o  de
cydujące —  wypowiedziała się od ra
zu i bardzo stanowczo przeciw  przewi
dywanym  próbom  mieszania się do 
sprawy przemianowania Placu W ol
ności na Plac Rom ana Dm owskiego 
czynników z W ielkopolską i je j czy
nem zbrojnym  nic lub praw ie nic nie 
m ających wspólnego. Szczególnie sta
nowczo zaprotestowali kombatanci 
w ielkopolscy, którzy —  jeżeli już rtio- 
wa o historycznych względach, mogą- 
c j  U l decydować o nazwie obecnego 
Placu W olności —  m ają głów ny atut 
w ręku, bo ryzyko własnego życia i 
atut krwi przelanej w powstaniu wiel
kopolskim.

Towarzystwo Powstańców i W oja 
ków, Tow arzystw o Uczestników P ow 
stania W ielkp. 1918/19. Związek H a
llerczyków; Związek P odoficerów  Re
zerw. Ziem Zachodnich ogłosiły nastę
pujące oświadczenie na wieść o zamia
rze przeszkodzenia przemianowaniu 
Placu W olności na Plac Romana 
Dm owskiego:

„Na zebraniach OZN i w prasie 
jemu podległej ogłaszano rezolucje 

• z ubiegłej niedzieli w imieniu pow 
stańców wielkopolskich w sprawie 
przemianowania Placu W olności na 
Plac Rom ana Dmowskiego.

OZN  nie ma prawa, powoływać 
się na powstańców, tylko najw yżej 
na organizację powstańców —  t.zw. 
„Związek Powstańców  W ielkopols
kich" —  która została niedawno u- 
tworzona j nie obejm uje wszystkich 
powstańców, tylko tych, którzy prze 
szli do Federacji, podległej gen. Gó
reckiemu. W iadom o, że Federacja 
oświadczyła się. za OZN  i chce od
gryw ać polityczną rolę Wbrew sta
tutom organizacyjnym -

Dla wyjaśnienia podajem y do, pu 
błicznej wiadomości, że niżej podpi
sane organizacje powstańcze i w oj- 
skowo-wychowawcze. chcąc być nie
zależne, nie przystąpiły do Federa
cji, choć przez to narażone są na 
znane przykrości.

K ół i towarzystw, nienalcżącyeh 
do Federacji, jest kilkadziesiąt, a

liczba ich członków w ynosi około 30 
tysięcy. . . . .

D latego odmawiamy organizacji 
powstańczej, należącej do Federacji, 
prawa zabierania głosu w imieniu 
wszystkich powstańców. W  sprawie 
przemianowania Placu W olności na 
Pliac Romana Dmowskiego, Fede
racja  ani Ozon, za którego sugestia
mi Federacja idzie, nie zaprosiły ni
żej podpisanych organizaoyj na ża
dne posiedzenie.

Przeto na zebraniu w  dniu 13 bm 
niżej podpisane organizacje w ystą
piły  przeciwko niedzielnej rezolucji 
OZN. a zwłaszcza przeciwko przy
właszczaniu sobie przez Federację 
i O ZN  prawa przemawiania i w y
stępowania w imieniu powstańców 
wielkopolskich .

W iększość niezależnych powstań
ców popiera lojalnie uchwały Rady 
M iejskiej, jako w ładzy samorządo
wej na terenie Poznania, i potępia 
anarchiczne poczynania, skądkol- 
wiek one pochodzą".

Jeżeli chodzi o historyczne uzasad
nienie przemianowania, Placu W olno
ści na P lac Romana Dm owskiego —  
to trzebaby w yjątkow ej tępoty histo
riozoficznej, by nie rozeznać, że u pod
staw powstania, wielkopolskiego, u 
źródeł zbrojnego wystąpienia W ielko
polski przeciw  zaborcy —  stała kilku
dziesięcioletnia polityka N arodowej 
Dem okracji i myśl polityczna Jana 
Ludwika Popławskiego i Romana 
Dmowskiego, je j genialnego wykonaw
cy na przełomie dziejów  świata i na
rodu polskiego. Tu historia, polska 
niczego nie ujm ie ho ująć nie zdolna: 
może jeno dodać wiele szczegółów, któ 
rę pracę myśli i czynu Rom ana 
Dm owskiego poszerzą w  świadom ości 
Polaków do tego ogromu granic, w  
jakich wysiłek i żelazna wola W skrze
siciela Polski musiały działać, by  od
budować Polskę największą, najbar
dziej jednolitą, z dostępem do morza, 
ze Śląskiem, z W ielkopolską, w  grani
cach suwerennego i niepodległego 
państwa, zdolnego do życia i posze
rzania się, gdy zajdzie, tego potrzeba. 
Modne jest dzisiaj w  niektórych ko
lach przeciwników Dm owskiego hasło 
imperializmu polskiego —  a nie uświa 
dam iają oni sobie zupełne, że twórcą 
rozumnej i przemyślanej polskiej m y
śli m ocarstwowej był Rom an Dm ows
ki-

Rzadko się zdarza, by w ielcy mę

żowie. stanu, którzy w sporach mię
dzy  dwoma narodami, odwiecznymi 
przeew nikam i. pokrzyżowali i znisz
czyli wielkie zamierzenia dziejowe par 
tnera —  zyskali u niego takie uznanie, 
jakie zyskał Rom an Dmowski u Niem- 
c6av. H istoria Polski współczesnej i 
dążeń w olnościowych narodu polskie
go  jest w  historiografii niemieckiej 
przecie wszystkim zagadnieniem R o 
mana Dmowskego. H istorycy niemiec
cy  uznają w całej pełni ogrom w ysił
ku, włożonego przez Romana D m ow s
kiego w dzieło odbudowy Polski. Jest 
to tym bardziej godne uwagi, że Niem
cy  nie oceniają Dm owskiego sentymen 
talnie, lecz kierują się wyłącznie logi
kę i w ym ow ą faktów, które na. naro
dzie niemieckim i jego  państwie za
ciążyły bardzo silnie.

„...dopiero upadek militarny Nie
miec —  pisze dr W alher Recke w 
dziele „D ie polnischo Frage ais P ro
blem der eurcpaeisćhen Politik " 
(Sprawa polska jako zagadnienie 
polityki europejskiej) —  stworzył 
m ożność powstania polskiego w 
tych rozmiarach, jakie planowali 
w rogow ie Niemiec. Lecz i wówczas 
nie odrodziłaby się Polska przenig
dy w tych granicach, w  jakich dziś 

istnieje, gdyby nie jeden człowiek po- 
położył zręczną pracą fundamentów 
pod to państwo i gdyby  nie parł bez 
ustannie. niezmordowanie i uporczy
wie do rozbudowy jego form. Zna
czenie polityka Rom ana Dm owskie
go dla odbudowy współczesnego 
państwa polskiego nie może być do
statecznie wysoko ocenione", (str. 
295). ' i

W  roku 1930 ukazała się książka 
Francuza Rene Martela pt.: „Granice 
wschodnio Niemiec". Przetłumaczył ją  
na język niemieeki W . Scheuermann- 
Czytamy w  niej m. in.: i

„W ielka m yśl stworzenia niepo
dległej i silnej Polski z dostępem do 
morza, składającej się z ejzęści trzech 
cesarstw, poświęconych zagładzie, 
rodzi się wśród garstki politycznych’ 
emigrantów polskich, zbiegłych za
granicę. a w  pierwszym  rzędzie w 
człowieku, który jest politycznym  
geniuszem, m ianowicie w  Rom anie 
Dmowskim. Zauważym y w  dalszym 
ciągu tych rozważań, jak bardzo u- 
miała działalność tej silnej indyw i
dualności w pływ ać na bieg w yda-

(Ciąg dalszy ze str. 4-ej)

Chrześcijański Dom Towarowy „ T  I C “ Katowice, ul, 3-go Maja 26 
Oddział B ie lsko  W zgórze

C e n y  k o n k u r n c  y  I n e

Felieton z cyklu „N asza opoka!“

Młoda Polska
W  pierwszą niedzielę postu dw o

rzec katowicki szary był i okopcony 
jak zwykle.

Przed głów nym  wejściem  stał skro
m ny dwuszereg mizernych postaci o- 
dzianych w  dawno nieprąsowane dre
lichy wątpliwego koloru a wokół kilku 
gapiów  niedzielnych z w idocznym  w y
razem pobłażania obserwowało owe 
postacie.

Przechodząc obok dworca zapyta
łem znajom ego posterunkowego co to 
za jedni? ,.Czekają na kogoś z W a r
szawy, ale to chyba nic ważnego, bo 
ani z województwa nikt na dworzec 
nie przyjechał,' ani ze starostwa, a z 
policji to mnie samego w ydelegowali".

Zbliżyłem  się zatem do ostatniej f i 
gury z dwuszeregu: chudzina to była 
mała. z wąsikiem oszronionym  i . zaa
wansowanym chyba czwartym  k rzy 
żykiem na przygarbionych plecach. 
,„Na kogo czekacie" —  pytam. >,Na

Golignata" —  powiada. „A  kto w y je 
steście, może junaki?" Nie— m ówi chu
dzina —  ,.M łoda Polska jesteśm y".

A ż mi się łzy zakręciły w  oczach. 
Rzymowski nie przestaje straszyć w 
ozonie. Znowu plagiał! Tym  razem u- 
kradli nazwę naszym apollinowym  
wybrańcom  z czasów fin de siecle... 
że to też Pal nie zaprotestuje.

Poszedłem dalej krokiem ponurym 
i wolnym . Na D yrekcyjnej pod szybą 
K aftala  afisz: ..W iec w Świętochłowi
cach! Polska dla Polaków ! M ówi wódz 
M łodej Polski —  G alinat!"

A więc to ten Galinat przyjeżdża, 
co go pism o jakieś spod wiadom ego 
znaku polskim Balderem von Schirach 
nazwało. Odraził przypom niała mi się 
historia Silbersteina co zarobił m ilion 
na nafcie. Tylko, że nie Silberstein a 
Goldstein, i nie na nafcie tylko na zbo
żu. i nie milion tylko tysiąc, i nic za
robił tylko stracił

Bo to nie >,von“  czyli >,benenatus“ , 
lecz galinatus, i nie w ódz tylko podko
mendny i do tego bez młodzieży. Mial 
tam wpraw dzie dawniej małą falangę, 
ale spryciarze spod znaku Bepcia P ia 
seckiego, gdy  zwąchali, że już z ozo
nu forsy  w ięcej na autoreklamę nie 
wyciągną, powrócili w stare łożyska-

Na wiec niestety jechać nie m o
głem. W iecie przecież czytelnicy, że 
prelegent O.W . ma w niedziele sw oje 
kłopoty. W ysłałem  za to przyjaciela. 
U m ówiliśm y się o 10-tej wieczorem na 
kolację.

yśzedłem punktualnie. Zjadłem 
jedną kolację, drugą, trzecią..- przyja- 

. cielą-nie ma. W reszcie północ b ije  na 
zegarze. Otwierają się drzwi lokalu, 
wchodzi duch: w łosy zmierzwione,
wzrok mętny, suknia, plugawa —  je 
dnym słowem duch przyjaciela. Siada 

i do stolika. „Teraz dopiero ż w iecu" — 
pytam. Nie. z kryminału! —  powiada 
duch przyjaciela. Dał mi znak ręką, 
bym  milczał, zamówił, sobie kiełbasę z 
kanustą, pond piwem i zaczął opow ia
dać: „w iec jak zwykle ozonowe wiece. 
K una ludu zwieziona ciężarówkami.

urzędnicy, jedna załoga kopalniana 
no i ja- Galinat przemawiał długo, 
coś czternaście kartek przewrócił. Co 
nagadał to na wołow ej skórze nie spisać 
Praw dziw y galinatias... Klaka funk
cjonowała kiepsko. Na zakończenie 
powiedział, że pozdrowienie M łodej 
Polski to ,.czołem " i podniesienie reki. 
Zapanowała jakaś swojska atmosfera, 
która mnie zachęciła do zabrania g ło
su w  dyskusji. Zameldowałem się we
dle. klasycznych reguł parlamentar
nych. Efekt, był nadspodziewany- Za
brali mnie z miejsca, zamknęli na fi 
godzin i oto jestem. Nawet słówka nie 
zdołałem pisnąć —  przysięgam!".

Zapanowało milczenie, które przer
wałem pytaniem : „ opowiedzieli przy
najm niej za co cię zam knęli?" Niby 
powiedzieli, że im Galinat kazał w szy
stkich kandydatów do dyskusji aresz
tować, bo to zgóry niewiadomo co tu
ki hycel w dyskusji powie i co zapy
ta. A  odpowiadać bez kartki niepo
dobna. '

Rację ma jak anioł w  niebie. Tru
dno odpowiadać bez kartki. Jabym  na 
miejscu Gałinata też nie potrafił.

. Daszek.
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Mali ludzie — tępa myśl
(Dokończeni® na str. 3 ej.)

rzeń i jak udało je j się stworzyć 
Polskę przy pom ocy bezustannego 
cudu duchowego óddziUł.ywania..." 
(str. 17 i 18).
( -̂ .m będziemy na tym miejscu się

g a j do wszystkich, tak licznych i na 
ogól bardzo gruntownych, źródeł nie
mieckich, om awiających rolę Romana 
Dm owskiego jako wskrzesiciela P ol
ski, zwłaszcza jako je j Zjednoczyciola. 
Przytoczym y tylko jeszcze wyjątki z 
pracy bardzo zdolnego historyka, nie
mieckiego, sym patyzującego z obozem 
pom ajowym , prof. Eryka MasChkego. 
Pisał on o Dmowskim („Rom an Drm w 
sk h . Osteuropa 10. 1935 r. H. 7. str. 
391- -410):

„W  historycznym  przedstawieniu 
nie można rozdzielać postaci D m ow 
skiego od Piłsudskiego. A le przy 
tym związku zapomina się zbyt czę
sto. czym on stał się dzięki sobie 
i przez sw ój własny czyn: politycz
nym filozofem  Polski na przełomie 
X X  w... Jednakże ta nowa Polska 

spoczywa niemniej na zrealizowaniu 
jeffo politycznych idei, jak na micie 
Marszałka i Legionów;.. Dobrze zna
ne jest historyczne znaczenie drogi, 
po której prowadził on Polskę do 
W ersalu i przed życzliwe forum  
zwycięskich mocarstw... Obok tego 
stoi jednak twór duchowy, jego dżia 
ło jako politycznego myśliciela; jego 
głęboko sięerający w pływ  jako w y 
chowawcy Polaków w  narodowym  
samouświndomieniit, ogólne dzieło, 
które mu w  historii duchowego roz
w oju  jego narodu przyznaje szcze
gólna nozycję.-."

„...Bez ideału, który postawił* i 
bez budzącej niechęć pruskiej kar
ności nie byłyby dzisiejsze pólskie 
ziemie zachodnie tym, czym stały się 
dla młodego państwa..."

..tłezwątpiefiia- bez udziału f)mOw 
skiego pamtWÓ nie byłoby nigdy 

tym* czym pod jego Wpływem m ogło 
się stać ha K onferencji Dokojow ej. 
B aJo min dziełem Wersalu* a to zna
czy, skor • się prźyjffiiHo zgoła sa
modzielną aktywrióść Polaków, dżlć- 
łem Dm owskiego".

„■..Jeżeli DliiOWski jako osobis
tość, stoi może już poza śAYiatehi 
dzisiejszej Polski, to jego idee są 
jednak ełemet1tnłitiVHii składnikami 
poDkiego bytu. A lbowiem  W głębi 
jednoeześn;e z P0litv0żt1^ kieską do- 
koftyWa się duCliOWC zwycięstwo 
światas który Rom an DmoWśki ro- 
nrezentował w ciągu swego żvcia. 
Idee mocarstAvowe nowej Polski, 
wzrasta ją pod władza Marszałka P ił 
sudskiegd, SĄ wźięte ż wyjątkiem
s+osiiUkOw CźYstó narodowych z, du
chowego skarbca N arodow ej Dem o
kracji i Rofiiąńa Diiiowskiego../'

Otó mamv i obiektywne potw ier- 
rl7Pr>le nrzez niewątpliwego Avrqga po- 
i;łvo7n<'ęrn Dm ówskieeó i nołskiego 
m chu narodnAYCgo —  iakitil jest prof. 
M aśrbbe — tuoearstWoWóść Polski, 
nazA Avańa nieraz modnie, ifilperiazitiż- 
mom polskiftt! jest z myśli i cźyrtu 
DiunAATSkieeT».

NOpraWiacki „NoW y K urier" chlu
bi sie tvm, że to z jego inspiracji i 
noglądÓAA7 poznańska Izba WoieAATódz- 
ka ueliA-hła uchwałę poznańskiej Ra-

U W A G A ! U W A G A !

TU Redakcji Narodoicca są do nabycia:
Portrety Romana Dm owskiego w ce

nie ...............................................0,50
Portrety Romana DmoAVskiego w Ce

nie . . . . .  1,50
Gospodarka Narodowa Dobrzyńskiego 

w eehie . . . .  4,50
Tragizm  Losów  Polski. Giertycha 

cena . . . . .  5,—

O W yjście  z K ryzysu. Giertycha 5,50 
Zamówienia i gotówkę kierować 

do Redakcji.

dy M iejskiej. Nie wiemy, jakie będą 
dalsze losy postanowienia poznańskiej 
Izby W ojew ódzkiej. O poglądach in
spiracjach organu naprawiackiego m o
żemy powiedzieć, że mali dUćhem lu
dzie n igdy nie potrafią wznieść tepej 
myśli do poziom u duchowego, na któ

rym  rodziło się zjednoczenie Polski, a 
więc wcielenie Poznania do Polski, 
zjednoczenie. które Uółsce zwróciło ży
cie ą im samym możność spożywania 
polskiego chicha.

S- B.

Uniwersytet Lądowy czy Ozon?
Gdyby nie kilku urzędników i kon

cesjonowanych użytkoAgców władzy, to 
by Ozon w rybnickiem dawno się roz
leciał. Dzięki „wiecznym prorządow- 
com" ozon prowadzi wprawdzie żywioł 
suchotnika, ale wcale się nie rozwija, 
bo już wszyscy się dosyć na nim wyzna
ją. To też ozon używa różnych sztu
czek, aby ludzi obałamucić i jakoś do 
siebie przyciągnąć. W tym celu p. Bo- 
rański, nauczyciel Szkoły Handlowej w 
Rybniku otrzymał misję zorgatiizOAva- 
nia w powiecie uniwersytetów ludo
wych, na których niedwuznacznie Avy- 
kłada się ozonowe bajeczki.

Z tą to misją p. Barański przyjechał 
też do Brzezia n/O. ^Ludziska zachęceni 
przez miejscowych nauczycieli dosyć 
się na ten „uniwersytet stawili, by róż
nych mądrości od p. „rektora" Barań
skiego posłuchać. P. Barański wykłada 
o naszej gospodarce* o eksporcie, ce 
nach dumpingowych, kartelach itp. wy
chwalając akuratnie to wszystko, o 
czem nawet prosty chłopek z Brzezia 
sądzi, że jest złe i przez żydów i obcy 
kapitał w Pc.lsce stworzone.

Ludziska słuchają i głowami kiwa
ją tiie mogąc tej „ludowej mądrości" ni* 
jak zrozumieć, aż w końcu zaczynają

do siebie szeptać: „co to za bzdurstwa 
ten pon rektor rozprawiają, dyć nom 
to coś na ozon Avyglądo“ . Skończył p. 
Barański. Wołają, my chcemy dyskus
ji! P. Barański tłumaczy się, że nie ma 
czasu i szybko ucieka z sali. Przycho
dzi na drugi wykład. Już nie puszczają 
p. rektora i odbywa się dyskusja. Za
biera głos młody maturzysta i jasno jak 
na dłoni, wykłada p. rektorowi, że to 
AVSzysko, o czem mÓAvił, to są same o* 
zonowe bujdy. Biją wszyscy brawo.

Czekają co odpowie p. rektor. Ale

p. Barańskiemu już na odpowiedź nie 
stykło oliwy oświatowej w jego łysej 
latarni i nic nie odpowiedział.

Radzimy ozonowi nie Avysyłać już 
więcej na wsie takich rozpylaczy oświa
ty ludowej, jak p. Barański, bo nikogo 
nie oświeci, a tylko ozon jeśżcze moc
niej zakopci. A  jeśli już nikogo ozon 
niema i musi daltj wysyłać pana Ba
rańskiego, to ograniczyć program 
tych uniwersytetów ludoAYych dó 
kursów gry w szkata, w którym to rze
miośle podobno p. Barański jest nie
zrównanym mistrzem, więc „dyskusji" 
na ten temat obawiał się nie będzie.

Narodowiec z Brzezia n/O.

Jest już W sprzedaży
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OD R E D A K C J I.
Na skutek licznych z&pytań osób 

z nami sym patyzujących oraz pod 
noszonych przez członków wątpłiAVdśei 
■wyjaśftiaftty, że p. FilasieWicZ, adwo
kat w  Katow icach członkiem Obozu 
W szechpolskiego nie jest i w  żadnym 
spisie członków  nie figurował*

i i

Napad bojówki sou. na świetlicę 0. W.
W  sobotę, dnia 25 lutego br. o go

dzinie 21-szej bojów ka złożona z 22 
w yrostków  i starszych socjalistów  
napadła nń świetlicę Obozu W szech
polskiego ay Siem ianowicach Śl. Bo 
wtafgtiiędU rło Avnętrza socjaliści rzu
cili się na obecnych tam kilku człon - 
kÓAY Oddziału M łodych O. W . usiłując 
ich pobić. RÓAvnncześnie socjaliści U- 
siłoAYali rozklejać na szybach świetli
cy  ulotki propagandowe P.P .S . Na

padnięci narodow cy jedrtak —  mimo 
czterokrotnej przewagi napastnikÓAY 
i używania przez nich prży napadzie 
nożÓAA7 czy tępych narzędzi —  zdołali 
napastników odeprzeć i przepędzić.

Przy szamotaniu się naszych człon- 
kÓAY z napastnikami, jednemu z naro- 
doAvcÓAV skradziono kapelusz, z któ
rym złodziej zdołał źbiec. P o  odpar
ciu bojÓAYki socjalistycznej, wobec 
rozpoznania kilku napastnikÓAY m. in.

Lokal w centrum KatoWifc, 3-go Maja, Pieraćkiego, św. Jana, Dyręk- 
cyjna, oraz PI. M. Piłsudskiego natychmiast

POSZUKIWANY DLA POLAKA 
ew, nabędę, zaprowadzony skład i  jakąkolwiek branżą.

Pilne zgłoszenia „Narodowiec, Katowice Konopnickiej 5 pod „Solidny 
płatnik"

Odiydzeaie Siemianowic zapoczątkowane
Obiwateli Siem ianowic „w yzna

nia kupieckiego" ogarnęła panika -— 
Zamęt, rwetes, gew r.lt. . .  pp. Ochseri- 
haendler, M ąnnsdorf et consortes 
otrzymali nakaz opuszczenia pasa 
nadgranicznego. B iegają, błagają, 
narzekają: Sądny Dzień. Niedość,
że endeki bojkotu ją , w ładze m iaro
dajne zam ykają składy za niewinne 
mieszanie mleka z dobrą, czystą avo- 
dą, gospodarz W ypowiada lokal, ale... 
nakaz(!) —  -—

Faktycznie czas już najwyższy 
zabrać się do wyczyszczenia atmosfe
ry naszego miasta. Cierpimy bo- 
AYiem na obecność aż 50 składów ży
dowskich. Szczególnie bracia Och- 
senhaendIeroAvie robią jaknajlepsze 
interesy z kolejarzami polskimi. 
W styd panowie kolejarze! —

Czująca po polsku część społe- 
czeństAya siemianoA\;ickiego wyraża 
nadzieję, że nie ty lko żadnemu z tych 
szkodnikÓAY nie udzieli się przedłu
żenia praAva pobytu, ale, że zapocząt
kowana zdrowa akcja będzie konty- 
nuoAvana nadal.

Jot-W u.

mm
Artykuły męskie kupisz tylko w f-mie 

DOM  T O W A R O W Y

Czesław B E Y O A
RYBNIK-WODZ1SŁAW

niejakiego Basska oraz Buli, napad 
nięci udali się na posterunek P olic ji 
gdzie złożyli protokół zameldowania 
o zajściu  —  dołącźając odebrane so
cjalistom  ulotki.

Należy nadmienić, że hydra żydo- 
soejalistycżna W Siem ianowicach w 
ostatnim czasie podnosi głowę, Avyka- 
zując niezw ykły tupet. B ojów ki so- 
Cjaliśtyezńe uczęśżezają M  różftego 
rodzaju odczyty czy  iihpfeźy, biorąc 
wszędzie gorąco W obronę —  żydów. 
ChafakteryśtyCżttyffi jest pfżytęm , że 
członkowie tych  bojów ek  rekrutują 
się przeważnie z tak zwanych mętów 
społeczeństwa, któtyćh hie Móżfta po
sądzać o bezinteresowne narażani 
się. W iem y dobrze, skąd tft gorliwość 
av obronie kapitału żydow skiego, pa- 
now ie „antykapitaliści".

G dy ostatnio narodowcy pikiet ) 
wali w  Siemianowicach składy ży - 
dowskie, kolportując m. in. antyźv- 
dowskie ulotki przed składem „oby
watela ezecliosłoAvackiego“  Weissen- 
berga, jeden z przechodzących tam 
tędy prowodyrów socjalistycznych 
AYyraził się do sWoieh znajcmycli, że 
„tym narodowcom trzćbaby ża to na
bić . . . “ . Rozklejanie ostatnio na tere
nie naszego miasta „slogany" socjali
styczne brzmią niemniej agresyAV- 
nie: „P. P. S. Avalczy \. . “ . Niech wie
dzą nasi przeciAvnicy spod czerwo
nego sztandaru, że Obóz Wszech
polski czuAva oddaAYna bez potrzeby 
ogłaszania tego wszem i wóbec, a że 
i walczyć potrafi, tego Chyba Avlaś- 
nie . ay Siemianowicach nieraz dał 
dobitny dowód.

Jot. - Wu.
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sprawozdania z zebrań
Katowice. Zebranie Ó. W . odbyto 

S1'ę dnia 21 bm. Po zagajeniu przez koi. 
kier. Tomaszewskiego i odśpiewaniu 
Pieśni bojowej załatwiono szereg spraw 
organizacyjnych a następnie referat pt. 
uNaród Kościół i Państwo" wygłosił 

i, kol. Kochanowicz,
W  dalszych przemówieniach kol. 

Tomaszewski i Stefański omówili, aktu- 
clne zagadnienia polityczne Polski. 

j Hymnem Młodych zakończono zebra
nie.

Chorzów I. Dnia 22 bm. odbyło się 
żebranie plac. O. W. Chorzów I, na 
którym referat polityczny wygłosił koł. 
Inglct, z Katowic.

Następnie kol. Szaton omówił spla- 
«wy organizacyjne, po których Hymnem 

Młodych zakończono zebranie.

Mała Dąbrówka. 23. bm. zwołał za- 
| rząd Plac. O. W. zebranie człorikow- 

skie, na którym referat polityczny wy
głosił kol. Tomaszewski z Katowic.

Piekary Śl. 23 bm. odbyło się ze
branie plac. O. W. Piekary Śl., na któ
rym referat polityczny wygłosił kol. 
Inglot z Katowic. Hymnem Młodych 
zakończono zebranie.

Podlesie. W  niedzielę, dnia 26 bm. 
odbyło się zebranie członkowskie O. 
W., na którym referat polityczny w y
głosił kol. Chojnacki z Katowic. Hym
nem M łodych zakończono zebranie.

Kostuchna. W  tym samym dniu 
odbyło się zebranie plac. O. W., na któ
rym referat polityczny wygłosił kol. 
Chohiacki 2 Katowic.

Katowice - Brynów. Przy licznie 
Zebranych członkach odbyło się zebra

li nie członkowskie plac. O. W., w res
tauracji p. M ronczt w  Zał.-Hałdzie.

Po zagajeniu przez kier. plae kok 
Klejna i odśpiewaniu pieśhi bojowej, 
referat polityczny wygłosił kol, Toma
szewski z Katowic. Kolega w swoim 
przemówieniu omówił aktualne zagad
nienia polityczne Polski. Po żywej dys
kusji w  której zabierali głos kol. Bu
gajski, Cholewik, Kroczek i inni.

Hymnem Młodych zamknięto zebra
nie.

Paftewniki. W  tym samym dniu od
było zebranie członkowskie Ó. W. w 
Panewnikach.

Zebranie zagaił kier. miejsc, plac. 
kol. Zieliński, omawiając sprawy orga
nizacyjne, następnie kol. Tomaszewski 
z Katowic wygłosił referat polityczny,

Hymnem Młodych zakończono ze
branie.

W yry Śl. Dnia 26. bm. odbyło się 
zebranie oddziału w W yrach Śl., które 
zagaił kier. miejsc, kol. Kariia.

W  sprawach orgańizacyjtiych om ó
wiono podżlelóhie plac. ha drUżytiy. a 
następnie referat polityczny wygłosił 
kol. Rulczyński z Katowic. Hymnem 
Młodych zakończono zebranie.

M ikołów, W  tym samym dniu od
było się zebranie plac. D. W. w Miko
łowie, które przy b. licznym udziale 
członków zagaił kier. kol. Kuli rt, o- 
nawiając na wstępie sprawy organiża- 
:yjne apelując do nich ażeby jaknajlicz- 
niei wzięli udział tak w nabożeństwie 
jak i akademii, urządzonych przez od
dział O. W. w  Łaziskach Średnich ku 
czci śp. Romana Dmowskiego w  dniu 
5 marca br.
Dalej referat polityczny wygłosił kol.

1 Szlachta z Katowic. Po b. żywej dysku
sji, W której zabierali głos kol. koi.

W  ubiegłą niedzielę miejscowy Od
dział O. W . zorganizował uroczystość 
żałobną ku czci śp. Romana Dmow
skiego. Msza ŚW. odbyła się w  kościele 
Trójcy Św. o godz. 9-tfej rano przy licz
nym udziale społeczeństwa.

Popołudniu odbyła się akademia. Sa
lę zapełnili członkowie i sympatycy 
obozu narodowego w liczbie około 400 
osób. Na pięknie udekorowanej scenie 
ustawiły się poczty sztandarowe po
bliskich oddziałów O. W.

Akademię zagaił kol. Ćmiel, poświę
cając wspomnienie pośmiertne Zmarłe
mu Ojcu Św., a następnie w treściwym 
przemówieniu podkreślił ogrom straty, 
jaka dotknęła herod pólśki wskutek 
śmierci Romana Dmowskiego.

Ż kolei głóś zabrał sekretarz Żarzą- 
du Głównego O. W., kol. Niebieszczań- 
ski Adam, który w godzinnym przemó
wieniu naszkicował świetlaną postać 
Zmarłego, podkreślając, że testament 
Romana Dmowskiego w  dziełach Jego 
zawarty, każe nam doprowadzić do 
zwycięskiego zakończenia wewnętrzną 
walkę z żydośtWehi i odwieczny bój z 
wojującą niemczyzną.

Po przerwie, w której trakcie or
kiestra odegrała pieśni żałobne, głos 
zabrał prezes Zarządu Okręgowego 
„Pracy Polskiej", kol. Paweł Franiel, 
omawiając w  świetnym przemówieniu 
rolę Romana Dmowskiego i Jego obozu 
w Polsce odrodzonej.

Akademię zakófićźóno oflśpiewa- 
nierń Hymnu Państwowego i Hymnu 
Młodych.

MICHAŁKOWICE.
W  niedzielę, dnia 26 llitegó br. Od

była się w MłchMkowicach akademia 
żałobna' ku czci Romana Dmowskiego 
Udział wzięło zgórą 200 ÓSób, W tym 
delegacje stowarzyszeń ze sztandara
mi. Widzieliśmy tai l delegatów Tow. 
Gimn. „Sokół". Zwiążku HrillerczykcAy, 
Narodowych Powstańców^ Katolickie
go Stowarzyszenia M łodzieży oraz Mat
ki Polki.

Program uroczystości był następują
cy:

Godzina 10-ta zbiórka przed salą p. 
Benkego. Godzina 10.20 wymarsz po
chodem do kościoła. O godzinie 10.30 
odbyło Się nabożeństwo żałobne. Po 
nabożeństwie wymarsz pochodem do 
śali p. Benkego i rozpoczęcie akrdethu

Gierlotka, Małota, Granek, Grabow
ski. Parliriski i inni. Hymnem Miodach 
zakończofto zebranie.

Założenie noWej placówki w Kóśżtbwa

W  sobotę dnia 25 bm. odbyło się 
konstytucyjne zebranie O. W. w Kośż- 
toWUch.

W śród licżńie zebranego społeczeń
stwa zagaił zebranie kol. Tomaszewski 
z Katowic, wygłaszając następnie refe
rat polityczny, po którym uchwalono 
jedtiohiyślnie założyć miejsc, plac. O W.

Przystąpiono do Avyboru miejsc, za
rządu W którego skład weszli kol. kol. 
Berger, Pytel, Cieplik, Rad i Piwko.

Wielkie Hajduki. W  dniu 16 lute
go odbyło się zebranie plac., na której 
kol. mgr Łopata mówił o przeobraże
niach ustrojowych Europy powojennej, 
zaś kol. Piecha o obecnej sytuacji poli
tycznej. Ustalófió odbywa* zebrania

żałobnej, którą obecnością swą zasz
czyciło miejscowe duchowieństwo z 
księdzem prałatem Brandysem na cze
le.

Akademię zagaił prezes miejscowej 
placówki Obozu W szechpolskiego kol. 
Sobczyk, który po Uczczeniu pamięci 
zmarłego papieża Piusa XI. oddał głos 
ks. prałatowi Brandysowi. Ksiądz pra
łat w treściwym przemówieniu podkreś
lił zasługi i wielkość Rom. Dmowskie
go, szczególnie na tle innych Polaków, 
którzy w tym samym czasie rÓAVnież 
dla Polski pracowali i wiele zrobili np. 
Wł. Seyda, Trąpczyński, Haller Kor
fanty, Paderewski i inni.

Następnie głos zabrał kol. mgr 
Wlekliński, który w godzinnym Vetera
cie omówił działalność polityczną W iel
kiego Zmarłego.

Akademię zakończono odśpiewa
niem Hymnu Narodowego oraz Hymnu 
Młodych.

W ODZISŁAW
W  dniu 26 bm. narodowy W odzis

ław uczcił pamięć W odza Narodu R o
mana Dmowskiego, uroczystą akade
mią, poprzedzoną nabożeństwem żało- 
bnem.

Obszerna sala wypełniona szczelnie 
ptzez publiczność wszystkich warstw i 
zawodów. Ślicznie udekorowano scenę 
emblematami i sztandarami narodowe- 
mi.

Po bokach ustawiły się sztandary 
Obozu Wszechpolskiego i Związku Hal
lerczyków.

Otworzył akademię prezes oddziału 
kol. mec. Kosmol, oddając następnie 
głoś ks. prał. Szubertowi, który omówił 
wielkość Idei narodowej Romana 
Driiówśkiego,

Zasadnicze przemówienie wygłosił 
kol. mec. Sojka, ref. org. Zarządu G łó
wnego z Katowic. Charakteryzując pó- 
stać i twórczość Romana Dmowskiego. 
Prelegent naszkicował życie i działal
ność Romana Dmowskiego, stawiając 
Go w rzędzie o największych postaci 
historycznych Polski. Po okolicznoś
ciowej deklamacji zabrał głóś kol. mec. 
Dombek, stwierdzając jednomyślność 
społeczeństwa polskiego, iż Romana 
DmoAvski dobrze zasłużył się Polsce i 
że Jego zgon iest wielką stratą dla na
rodu polskiego. Hymnem naródnwym ł 
Hymnem Młodych zakończono tak 
Wspśmiiłą akademię żatefefią:

cb dwa tygodnie.
ĆhPrżÓW I, Źhbtante placówki I, 

odbyte się 22 lutego ii* którym kok R o
man Ingtet omówił ółtecng syttłaćję po
lityczną. Po reterącle wywiązałą śię o- 
żywiana dyskusja.

Łagiewniki. W  dńiii 26 lutego od
było się żebrattię P6d ppinwadnietwem 
kot. Pifechy. Sytuację polityczną omó
wił kol. łngf. Łopata.

Chorzów I- W  dftiU 27 lutego od
było się zebranie Sekcji Kobiet z refe
ratem kol. mgr Łopaty na temat obec
nej sytuacji politycznej. Ustalono od
bywać zebrania co dwa tygodnie.

W . Hajduki. Zebranie członkow
skie odbyło się dnia 2Ś bm, które za
gaił kier. miejsc, plac. kol. Tomczak. 
Referaty polityczne wygłosili kol. kók 
Mgr Łopata i Piecha.

Hymnem M łodych zakończono ze-
brante*

PAWŁÓW
W  niedzielę, dnia 26 btn. Uczcił na

rodowy Pawłów, pamięć śp. Romana 
Dmowskiego, zamawiając uroczyste na
bożeństwo za duszę śp. Zmndctfo, któ
re odbyło się w godzinach pi-cg I połud
niowych w miejscowym kościele para
fialnym. Podczas nabożeństwa pienia 
żałobne odśpiewał chór kościelny.

Wspaniała akademia odbyła się W 
godzinach popołudniowych na sali res
tauracji p. Lesza. Przy udziale ponad 
1000 obecnych zagaił takdWą kier. 
miejsc, koła O. W. kol. Kloza. Po od
śpiewaniu pieśni bojowej zebrał głos 
kol. Stefański z Szopienic, który W 
pierwszej części swojego przemówie
nia uczcił pamięć Zmarłego Ojca Ś a v .  

Piusa XI. Wspominając o więzłach łą
czącego Jego z narodem Polskim.

Dalszą część przetUBWienia poświę
cił śp. RomśnoWi Dmowskiemu. Miej
scowy chór Lutnia odśpiewał następnie 
pieśni żałobne. Drugi referat Avygłosił 
kol. Inglot, poŚAvięcając w całości pa
mięci Wielkiego Polaka, omaAviając Je
go Avielkie zasługi dla narodu Polskiego. 
Po okolicznościach deklamacjach ja
ko ostatni prżemóAcił kol. Mgr. Ro- 
binsoh, który w imieniu Hallerczy
ków omówił powstanie armii narodo
wej we Francji, Wspominając o Wielkich 
zasługach śp. Romana DmoWśktego. 
Hymnem Narodowym i Hymnem M ło
dych zakończono wspaniałą uroczystość 
narodoWą.

MateriaL- wełniane na, płaszcze i suk- 
iłte av ielkim wyborze poleca:

DOM  T O W A R O W Y

C z e s ł a w  S j S Y O  A
R Y B N IK  - W O D Z IS Ł A W

—— ‘---------------------------------- i ii ii i

Terminarz zebrań
TERMINARZ ZEBRAŃ 

W  piątek, dnia 3 marca br„ godz. 19-ta 
zebranie członkowskie Katowice - 
Zawodzie, rest. Cyganek,

W  sobbtę* dnia 4 marca br., godz. 19-ta 
żebranie członkowskie Mysłowice, 
Hotel „Polonia",

W  niedzielę, dnia 5 marca br., gódz. 
16-ta zebranie członkowskie Koszto 
wy, restauracja p. Sikora, — godz.
14-ta zebranie czonkowskie Biel- 
szowice, restauracja p. W olnego —1 
godz. 17-ta zebranie członkowskie 
Mowa W ieś Śl., rest. Białdygi, — 
godż. 15-ta zebranie członkowskie 
SiemianoAvice, rest. Prochoty.

Chorzów III, dnia 5. marca br. wiec o 
godz. 17 00.

Chorzów I, dnia 6. marca br. Sekcja 
Kófciel 6 godz 20-tej.

Chorzów Ł, dnia i5. marca br. piać. o 
gódż. 20-tfej.

Haiduki, dnia 14. marca br. plac. o godż 
lHfej.'

ŁagteWiiiłkł, dftia 26. fńarca bf. 6 gódż.
15-tej.

..in ggĘj Kferismj.......... ........ fefi "" g"i
N A S IO N A  wszelkie poleca

Ernest Jośko
K A T O W I C E ,
Hala Targowa —  telefon 312-&C 
cenniki w ysyła  bezpłatnie.

i«ifWTirTrrT-ir--flTrrriT'---r--ir-i~'iii ir T --   wś-
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l  życia Sekcji M łodzieży O .W .
Mała Dąbrówka. W  ubiegłą sobo

tę dnia 18 lutego br. odbyło się zebra
nie S. M. O. W. w Małej Dąbrówce. 
Referat wygłosił kol. T. Stefański.

Katowice. Dnia 23 lutego br, od
było się zebranie S. M. O. W. w Ka
towicach, pod przewodnictwem kol. 
Wankata, referat wygłosił kol. R. In- 
glot. Obecnych na zebraniu było 27 czł

Łagiewniki Śl. Dnia 26 lutego br, 
odbyło się zebranie S, M. O W. w Ła
giewnikach, referat wygłosił kol. mgr 
Łopata.

Radzionków. Dnia 26 lutego br. 
odbyło się pierwsze konstytucyjne ze
branie S. M. O. W. w Rójcy.

Bobrowniki. Dnia 26 lutego br od
było się zebranie S M. O. W.

Wielkie Hajduki. Dnia 18 lutego br, 
odbyła się zabawa S. M. O, W, W  mi
łym nastroju czł S. M. spędzili parę 
chwil.

Siemianowice. Dnia 18 lutego br. 
odbyła się zabawa S. M. O. W. w Sie
mianowicach. Staraniem Zarządu S. M, 
goście i członkowie spędzili wieczór w 
miłym nastroju.

Odprawa Zarządów  K ó ł 0 . W. 
pow . rybnickiego

Pod przewodnictwem kol. Słaniny 
odbyła się w  niedzielę, dnia 26 bm. od
prawa zarządów kół powiatu, na któ
rej kierownicy oddziałów zdawali spra
wozdanie ż ich działalności w  terenie.

Z raportów tych wynika, że praca 
narodowa się świetnie rozwija i coraz 
to szersze warstwy społeczeństwa 
wstępują w szeregi Obozu W szechpol
skiego. W  ostatnim czasie powstało 
szereg nowych Placówek jak w 
Czerwionce w  Olzie i Popielowie, na 
których to zebraniach konstytucyjnych 
przemawiali w obec setek słuchaczy kol 
kol. Mec. Dombek I Słanina.

Dalej, odbyło się konstytucyjne ze
branie Sekcji M łodzieży w Syrynii, na 
którym to zebraniu w obec 120 uczest
ników przemawiali kol. kol. Mec. Kos- 
mol i Słanina.

Hymnem Młodych zakończono od
prawę.

Komunikat
Obóz Wszechpolski oddział Mała 

Dąbrówka urządza w niedzielę, dnia 5 
marca br. o godz. 13-tej w restauracji 
p. Płotnika

Uroczystą Akademię
ku czci śp. Romana Dmowskiego.

Poprzednio odbędzie się nabożeńst
wo żałobne w kościele parafialnym.

Uprasza się miejscowe społeczeńst
wo 1 okoliczne placówki O. W. o w zię
cie udziału tak w nabożeństwie jak i 
akademii.

-*
Obóz Wszechpolski oddział Łazis

ka Średnie, urządza w niedzielę dnia 
5 marca br. o godz. 12-tej uroczystą 
akademię ku czci śp. Romana Dmow
skiego.

Poprzednio odbędzie się nabożeń
stwo żałobne w kościele parafialnym 
Bliższe dane na afiszach.

Ruch organizacyjny
W  niedzielę, dnia 26 lutego, przy li

cznym udziale członków odbyło się w 
Lublińcu zebranie O. W. Zebranie za
gaił kol. kier. Jerzak, który w krótkich 
słowach uczcił pamięć Ojca Świętego 
wzywając obecnych do 1 minutowego 
milczenia. Referat polityczny wygłosił 
kier. pow. kol. Chadziński. Zebranie 
zakończono Hymnem Młodych.

*
W  dniu 26 lutego odbyło się zebra

nie członkowskie w Opatowicach pod 
przewodnictwem prezesa kol. Szczud- 
ły. Referat polityczny wygłosiła kole
żanka Drewnowska (studentka U. J. PI

Staraniem Zarządu Powiatowego 
Sekcji M łodzieży Obozu W szechpols
kiego, w  dniu 26 lutego br- odbyły się 
w Sekretariacie O. W . w Kat°wicach 
przy ul. K onopnickiej 5, rozgrywki 
szachowe o mistrzostwo S. M. O. W . 
woj. Śląskiego na rok 1939.

Do zawodów stanęły drużyny po 
2 członków z następując, placówek: 

Katowice:
K ol. K . Wankari —  kol. Herman 

Mysłowice:
K ol. Z. Musioł —  kol. A- Holecki 

M. Dąbrówka:
Kol. K . K icżka —  —

Tam. Góry:
Kol. E- Sty nul i k —  —

W. Hajduki:
Kol. A . W ochnik —  —■

Mikołów:
Kol. R, Jochemczyk —  kol. Siwy W .

Niestawiły się drużyny z K atow ic-

który członkowie przyjęli z wielkim za 
dowoleniem. Dodać należy, że w tym 
samym czasie odbyło się zebranie Z. 
Z., po którym przewodniczący naczel. 
gminy zapraszał, by wszyscy pozostali, 
gdyż odbędzie się jeszcze jedno zebra
nie. Na zapytanie obecnych jakie ze
branie, odpowiedział, że Ozonu. W ów 
czas poczęli ludziska wyśmiewać się i 
opuszczać sale, z trudem zostało kilka 
osób, przeważnie narodowców. Ozono
wy. prelegent, zaczął biadać na brak za" 
interesowania, a gdy mu obecni oś
wiadczyli, że w Opatowicach są w więk" 
szóści narodowcy, wyraził zadowole-

Brynowa, Siemianowic, Szopienic i 
Piekar Śl-

W  rozgrywkach I. miejsce i tytuł 
mistrza przez zdobycie 20 punktów u- 
zyskały M ysłowice, otrzym ując d y 
plom i 2 mundurki. II, miejsce i tytuł 
wicemistrza, M ikołów przez zdobycie 
14 punktów otrzym ując dyplom  i 
książkę Giertycha „Tragizm  losów 
Polski.“  II I . m iejsce K atow ice uzys
kując 8 punktów, otrzymali dyplom i 
portret śp. Romana Dmowskiego, IV  
m iejsce i dyplom  uzyskali Ta rn .-Góry, 
dalsze miejsca zajęli W . H ajduki i M. 
Dąbrówka. N agrodę indywidualną u- 
zyskał kol. Musioł z M ysłow ic zdoby
wając największą ilość, 12 punktów.

Zaw ody prowadzili kol- kol z Za
rządu powiatowego O W . kol. R. Ing- 
1 ot. H. Tomaszewski i H. K ew ryc 
przy wydatnej pom ocy kol. Kosińskie
go z Piotrowic.

nie, że jednak się naród jednoczy. Po 
krokiem przemówieniu zabrał głos w 
dyskusji prezes O. W. kol. Szczudło, 
który wskazał na ideowe plagieły ozo
nu, wykazując że Ozon w praktyce 
idzie ręka w rękę z Żydami. Trzeba w 
imię prawdy przyznać, że sam prele
gent wstydził się swoich mocodawców1 
i w odpowiedzi kol. Szczudle oświad
czył, że wie o tym i jemu samemu się 
to nie podoba. Pomimo, że prelegent 
był człowiekiem wykształconym, nie 
mógł odeprzeć zarzutów polskiego 
chłopa narodowca.

Biedni ci prelegenci ozonowi. Żal 
nam tych ludzi i beznadziejności w wal" 
ce z nami.

W  dniu 26 odbyło się zebranie 
członkowskie, które zagaił kier. kol. 
Górńiok. Dłuższy referat polityczny 
wygłosił kol. Strzoda, kier. plac. grodz
kiej O. W.

*
Przy licznym udziale członków od

było się w dniu 26 lutego zebranie 
członkowskie, które zagaił prezes kol. 
Sorychta, oddając głos kol. Drewnow
skiej sekretarce powiatowej, która wy
głosiła świetny referat na temat walki 
o duszę Młodzieży w Posce. Prelegent
kę nagrodzono hucznymi oklaskami. Po 
zatwierdzeniu spraw organizacyjnych 
zebranie zakończono Hymnem M ło
dych.

Przede wszystkim przedstawił de
magogiczne hasła ozonu, za którymi 
słowami nie następują żadne czyny.

Dalej wykazał, że jedynie ruch na
rodowy zorganizowany w Stronnictwie 
Narodowym i Obozu Wszechpolskiego 
może naprawić zło jakie dzisiaj się 
Polska znajduje.

Przemówienie wywarło głębokie 
wrażenie na słuchaczach i pozostanie 
głęboko w pamięci słuchaczy.

Okrzykiem na cześć narodowej pol
ski zamknięto zebranie.

Akademia żałobna ku czci śp. R o
mana Dmowskiego w Wielkich Hajdu
kach, odbędzie się w niedzielę, dnia 5 
marca br. w sali Domu Katolickiego o 
godz. 11.30.

Bliższe dane na afiszach.

ao

F IR M A  C H R Z E Ś C IJA Ń S K A

D  e  Ie  i i c  i
Rybnik G. ś! Rynek

F A B R Y K A  C U K IE R K Ó W  I  M U S Z T A R D Y  
HURTOWNIA CZEKOLADY

Poleca: wyborne czekolady i cukierki oraz pierw 
szorzędną musztardę stołowąo smaku chrzanowym.

nr6.

oas

a

»•

Wielkie publiczne zebranie 0. W. w Tychach Śl.
Zarząd Plac. O. W. w Tychach S). 

chcąc dotrzeć do jaknajliczniejszej 
warstwy społeczeństwa miejscowego 
zwołał w niedzielę, dnia 26 bm. zebra
nie publiczne.

Przy b. licznym udziale członków, 
zagaił takowe kier. obwodu kol. Kunert

oddając następnie głos kol. Rulczyri- 
skiemu z Katowic.

Prelegent w swoim półtoragodzin
nym przemówieniu omówił całokształt 
życia politycznego w kraju, przedsta
wiając wady i błędy systemu sanacyj
nego.

Zawody szachowe o mistrzostwo S. M. 0. W .

latowice, Hala Targowa skład 5.
Telefon nr 322-44

A c c o r d e o n y  saxo!ony oraz wszelkie instrumenty 

‘d e  i smyczkowe p o l e c a  t a n i o  d o g o d n i e

HARMONIA
wlaść.- Kściuk

DOM WYSYŁKOWY SUKNA H. PINTSCHER wł. JA N  PINTSCHER BIAŁA-BIELSKO
Firma chrześcijańska ul. Jana 7 Telefon 38-64 Firma chrześcijańska

Ogrom ny w ybór materiałów, wspaniałe gatunki, modne wzory, dostawca 
do Zakładów Krawieckich w  całej niemal Polsce. —  —  —  —  —
Ceny niskie, kolekcje wysyła się P . T. Zakładom Krawieckim  na żądanie 

w sierpniu i w  lutym-



Po
s w 
dło, 
320- 
:yce 
a w 
ele- 
:ów 
ad- 
się 

ent 
nie 
;go

Żal
al"

aie
ol,
ny
Iz-

a-
,ie
jI.
v-
y-
ki
t-
’o
h

Nr 10. „NARODOWIEC** Str. r.

Zabobon, próżno# a okulary
K ilka wieków temu, a to w  roku 

1306 stwierdził pewnien uczony za
konnik, iż okulary stanowią jeden z 

! Największych wynalazków na ziemi, 
i Przoba przyznać, iż niema w tym ża- 
dnej przesady. W yobraźm y sobie ty l
ko, jakim  nieszczęściem byłoby dla 
mdźkości, gdyby ten epokowy wynala- 

| Zpk nie istniał. M iliony ludzi praću- 
.lących um ysłowo jak i fizycznie, któ
rzy zmuszeni są używać okulary, nie 
m ogłyby wykonyw ać swej pracy, bo 
trudno jest pomyśleć, aby człowiek 
mający słabv wzrok mógł objeść się 
bez okularów.

Dużo czasu upłynęło jednak od e- 
; poki. kiedy żył ów  zakonnik, zanim 
zaczęto okulary w ięcej cenić. Z po
czątku uważano ów genialny wynala
zł u za dzieło diabelskie, albowiem w 

| średniowieczu ludzie nie m ogli pojąć, 
że przez „taki kawałek szkła" jak Mó
wiono, możtiahv lepiej widzieć. Trze
ba przyznać, że nietylko wtedy uważa- 
-io okulary za dzieło Nahła, bo nawet 

! : dziś nie brak naiwnych wśród ciem- 
| npj nieuświadomionej masy, którzy 
sądzą o nieb podobnie.

Doszło nawet w czasie późniejszym  
do tego. iż ludzie widzieli w  okula
rach coś szpecącego i hańbiącego. Do 
Największych w tym czasie w rogów  
okularów należeli nawet Napoleon i 
Roethe. Ten ostatni nienawiść swą do 

j okularów posunął tak daleko, iż nz- 
Nlystowił ją  nawet w swoich wierszach 

j i przysłowiach.
B yły  okresy czasu, gdy ludzie 

Wmawiali w  sobie, iż okulary są rze
czą u'chvbiajaea i lekceważącą. Onie- 
rająe sic na tak fałszywych dochodzi
ło naw^t do tego, iż przełożeni w ym a
gali nawet od podwładnych zdejm o
wania przed nimi okularów-

Z biegiem jednak czasu zapatrywa
nie ludzi na kwestie okularów, uległo 
Hnianie na lepsze. W  takiej naprzy- 
kład Ameryce, czy Anglii ludzie po
trafią już należycie ocenić dobrodziej
stwo tego naprawdę wiekopomnego 
wynalazku. W  Europie środkowej i 
zachodniej jest jednak inaozei. U  nas 
bidzie, gdy kupują okulary z lekcewa
żeniem traktując to zwykł i m awiać 
.,ot kupiłem sobie okulary". A prze
cież okulary nie są bynajm niej błahą 
rzeszą, stanowią bowiem  nieodzowna 
pom oc dla słabowitych oczu ludżkwh.

^ R E N D Z L E ,
Taśmy meblowe, sznury, chwasty 
i pasy dla celów technicznych

P A S A M I f i
•«

Skład fabrvcznv obok P . TC. O.
Katowice, ul. Szopena 6, tel. 337-97.

Jedyna chrześcijańska firm a tej 
branży w Katowicach. Ceny kon
kurencyjne.

Z zadowoleniem trzeba stwierdzić, 
iż przesądy te pomału znikają bezpo
wrotnie, ustępując m iejsca pełnemu 
Zrozumieniu, czem faktycznie dla oka 
ludzkiego są okulary. I  u nas w  P ols
ce nie brak ludzi/k tórzy  w ypow iedzie
li walkę tym niemądrym przesądom. 
Z pośród tych łudzi, w yb ija  się jednak

na czoło powszechnie ceniony i szano
w any optyk, którym  jest założyciel 
znanych Zakładów Optycznych w  
W ełnowcu —  Jan W yk, optyk dyplo
m owany w  Katowicach, eo każdy no
szący okulary, o swoich szkłach, ocz
nych wiedzieć powinien.

P o l a c y
czynią zakupy swoje

W firm ach zrzeszonych w  Stowarzy
szeniu K upców  Polskich Chrześcijan 
w, Katowicach, oznaczających swoje 
przedsiębiorstwa godłem Związkowym

Bałaehowski J. N ow y Bytom, uł. Niedurnego 20. —  Skład tow. koln. deli-
kat. spoż. pieczywa, restauracja 

i wyszynk.
Bartek A- Katowice Zamkowa 2, tel. 344-37. —  Spuc. skład farb. Hurt.

detal., szelaki, kleje.
Boratyński i Ska, K atow ice 3-go m aja 24.— Handel win, wódek i tow. delik-
Domas J. i Ska Katowice 3-go maja 40 —  W yrób gorsetów i w yprawki dla

niemowląt, wszelkie rodzaje pas
ków i staników.

D órfler A . właść. Skibiński, PI. M. Piłsudskiego 12, tel- 342-01 —  Chorąg
wie, sztandary i paramenta kość 
cielne —  haftuje w g najnowszych 
modeli, prowadzi wszystkie przy- 
hory i materiały do haftowania.

Bracia P rost (d& W . Bobrek) ,Pierackiego 10, tel. 312-52 —  Dom Towarowy.
Dutkiewicz W . ul. M, Piłsudskiego 10, tek 316-66. —  Artykuły drógeryjńe.

sztuczne nawozy, art. dla ogródni 
ctwa i malarstwa.

Ginter i Gierliński, PI. M. Piłsudskiego 11 —  Delikatesy.
Katowicki fłandeł Żelaza Sp. z ó. o., Młyńska 37 róg Słowackiego. —  T o 

wary żelazne i metalowe okucia, 
narzędzia art. budowlane, w odo
ciągowe i san;tarne.

Kegel J , Kościuszki 16. — Tapety — Linoleum — Dywany.
Kościelniak A Katowice. 3-go m aja 5. —  Manufaktura męska, art. męskie

i bielizna damska.
Końezak Kaz. -w  Ją na 1-3 —  Kolektura Polskiego Monopolu .Loteryjnego.
Kurlus Stanisł. K atow ice 3-go m aja róg Pocztow ej —  Bławaty.
Mikulski T . Katowice, Mariacka 2. — Księgarnm i skład papieru, specjal

ność dział zagraniczny.
M ilanówek-Ład-Leszczków, Pocztowa 1, teł 358-42. —  W yroby  jedwabnicze,

obic:n meblowe, snkna.
Palusiński, ul. Dyrokcvjna (róg Pierackiego) i Kościuszki 5. —Dom Towar.
Radio M otor Kukulski, ul. 3-maja 20.
Rmoczyk Jan. Młyńska 4. —  Zegarki, zegary, obrączki ślubne.
W . Skiba i A. W yporek Sp. akc., Mikołowska 0. tok 315-73. —  W ytw órnia

papierów  światłoczułych, kopiar- 
nia planów, skł. art. rysunkowych

„S T A B IL "  A. N aczyńsk', Br. Pierackiego 6. —  Obuwie.
Świętochowski Kaz., Św. Jana 12. —  Obuwie.
..T K A N IN A " Katowice, 3-gó maja 11 —  Branża włókiennicza.
„Eskulap Dom sanitarny", ul. 3-go maja 23. —  Urządzenia sanitarne dla

szpitali, instrumentu chirurgiczne, 
opatrunki, bandaże i ć. p.

W ojciechow ski i Ska, Św. Jana 10. — Manufaktura, wełny, jedwabie, płótna 
M M i w — — M M I  rnim m m im um m m m im m m m m

Skutki ataku Straży Granicznej
Bardzo przykry, aczkolwiek cha

rakterystyczny dla naszych stosunków, 
wypadek zdarzył się naczelnikowi Sądu 
Grodzkiego w  Wodzisławiu p. Drowi. 
Macowi. ł

Jako sędzia karny dr. Mac często 
sądzi przemyników \ to za różne prze- 
sępsfwa.

Pewnego razu dr. Mac rozpatrywał 
sprawę kilku przemytników oskarżo
nych przez strażnika granicznego nieja
kiego Piekara o  zniesławienie,

na niezawisłość Sadu
Siły argumentów stron i wiarogod- 

ność zeznań były lego rodzaju, że dr. 
Mac, chociaż jest sędzią bardzo dokład' 
nym, wnikliwym i surowym, uwolnił

przemytników od winy i kary.
W yrok uniewinniający przemytni

ków wywarł bardzo złe wrażenie w 
Straży Granicznej.

Obuwie Firmy

Ó o a t r z n o ć ś ”
są najlepsze i najtańsze

„OPATRZNOŚĆ", 
K A T O W I C E  ulica Stawowa 11. 

wł. Józefowska

Dywany, chodniki i mostki korzystnie 
habędziesz w  firm ie:

DOM  T O W A R O W Y

Częsty w B E  Y O A
Rybnik - Wodzisław 

W ielki w ybór! —  Niskie ceny!

Smutny fakt
W  ubiegły poniedziałek bezrobotny 

kol. Fronczek, zgłosił się w  Pośrednict
wie Pracy i Opieki Społecznej w  Tarn, 
Górach, po kartę do lekarza dla swojej 
córeczki 6-cio letniej, która złamała 
obojczyk. Niestety odmówiono mu w y
dania zlecenia do lekarza, bez uzasad
nienia, zwlekając z załatwieniem spra
wy przez cały tydzień, pomimo nalega
nia nieszczęśliwego ojca.

Obecnie stan dziewczynki jest tego 
rodzaju, że obojczyk się zrasta i zacho
dzić będzie potrzeba powtórnegoTama- 
nia obojczyka, aby go złożyć prawidło
wo.

Sprawą tą powinny się zaintereso
wać właściwe władze, gdyż tego rodza
ju traktowanie bezrobotnych zasługuje 
na potępienie.
—iwm  i iiió~iYiiiTiTTi miiiww iiir>ilffiliiiMiii

Strażnik Piekar kropnął sobie ód 
tego wyroku siarczyście mocną apela
cję wymyślając Sędziemu dr. Macowi 
o jego jednosronności, co tylko wlezie.

Taką gromką apelację strażnik Pie
kar złożył w drodze służbowej oficero
wi Straży Granicznej p. Znamierow
skiemu. P. Znamierowski tą apelację 
jeszcze posolił. A  mianowicie sam od 
siebie powiedział co myśli o dr. Macu i 
wyroku, dopisując do apelacji „uwagi 
oficera wywiadowczego Komendy Ob
wodu Straży Granicznej w Rybniku", w 
takowych to uwagach zażądał wezwa
nia go na świadka celem stwierdzenia, 
że ,,z niektórych faktów możnaby dojść 
do wniosku, ii sędzia dr. Mac odno-si 
się przychylniej raczej do przemytników 
aniżeli do Straży Granicznej".

Następnie p. Znamierowski powyli- 
czał te, fakty/zarzucił, że dr. Mac uży
wa więźnia - przemytnika jako kanceli
stę w biurach Sadu, który to stan rze
czy „został usunięty dopiero na skutek 
:ego osobistej interwencu u sędziego", 
Ale na nic się nie przydała aż tak na
ładowana apelacja, bo ci domorośli me
cenasi nie wiedzieli co z nią zrobić i 
wysłali :ą do Sadu Okręgowego w Ry
bniku. zamiast do Sądu Grodzkiego w 
Wodzisławiu, przez co apelacia zosta
ła odrzucona i wyrok uniewinniający 
Przemytników stał się prawomocny. 
Zato apela^a osiągnęła inny skutek. 
Sędż’a dr. Mac słusznie uznał apelację 
za nałciężśzą zniewagę, godzącą w nie
zawisłość i autorytet Sądu I oddał nie
fortunnych apelantów pod opiekę p. 
Prokuratora w Rybniku.

Akt oskarżenia przeciwko Piekaro- 
wi i Znamierowskiemu już jest w ygo
towany i niebawem będzie rozprawa.

W  ten sposób p. Znamierowski bę
dzie iftógł swoie „oficerskie uwagi" 
ieszcze raz zużytkować, ale już nie prze 
ciwko przemytnikom, lecz w własnej 
obronie na ławie oskarżonych.

Sprawa ta budzi w  całym powiecie 
rybnickim wielkie zainteresowanie,

Wo-slaw

Bracia Kunz fabryka sukna Bielsko Wojewody Grażyńskiego 70
najkorzystniejsze źródło zakupu m ateriałów sukiennych, kamgarnów, naj
m odniejsze wzory, solidne gatunki, oraz niskie ceny. —  —  —  —
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Fabryka Czekolady, Wafli i Cukrów

W i e l k i e  H a j d u k i  G. Śl.
P o l e c a *  wysokiej jakości cze
k o l a d y  w t a b l i c z k a c h ,  d r o b n e  
c z e k o l a d k i  d e s e r o w e  i i n n e .

Na sezon wiosenno - letni polecani mój pierwszorzędny 
ZAKŁAD KRAWIECKI D A M S K I  I M Ę S K I

Hipolit Rozynek, Mistrz Krawiecki
KATOW ICE, ulica SokcFka 3 naprzeciw Sali Powstańców, tel. 327-60 

Wykonuje z materiałów własnych ipowierzonych wg. najnow. modeli.

Kupujcie
piękne, najm odniejsze i trwałe obuwie 
w C H R Z E Ś C IJ A Ń S K IE J  F IR M IE

K. Ś w ię t o c h o w s k i
KATOW ICE , UL. ŚW. J A N A  12,
Solidna obsługa-

telefon 327-02
Niskie ceny.

Sztandary i Chorągwie
w ykonuje najtaniej, artystycznie je 
dyna pracownia założona w  roku 1927

Żądajcie ofert.

J. M a n y ś
Ś L Ą S K A  S Z T U K A  K O Ś C IE L N A  
K A T O W IC E , ulica Francuska 9.

Z A K Ł A D Y  G A ST R O N O M IC ZN E  
właść. JU L IU S Z  G R U N D M A N N  
—  firm a sądownie zarejestrowana —

„daw niej Etablissement Kesseł i H ungaria Csarda44 K A T O W I C E ,  
ul. Francuska 9 —  telefon 313-76.

C H R Z E Ś C I J A Ń S K I E  Ż R O D Ł A  Z A K U P U
„SZT U K A  KOŚCIELNA" 

Śląska Artystyczna Pracownia 
Paramantów Kościelnych 

i sztandarów. 
KATOW ICE, ^Mariacka nr 7. 
tel. 344-64 — tel. 344-64

Hamburska Hala Ryb
F. Czaja i M. Spiess, K atow i

ce, Br. Pierackiego 14, tel. 
314-20,

Żyrandole
Centrala Światła i Śląska Fa

bryka W yrobów  M etalo
wych, —
Katowice, Gliwicka 21/23 

„ 3-go M aja 6.
„ św. Jana 14, 

Chorzów, ul. Wolności 33.

Z jednoczone Fabryki Sukna 
i W yrobów  W ełnianych— 
Hess, Piesch i Strzygowski 
„Hepis", Bielsko Skład fa 
bryczny, Friemel Katowice 
Dyrekcyjna 10.Hurtownia tow. kolonial.: 

E. Gerlich, Katowice, Stawo
wa 16, tel .303-64.Czekolady i owoce:

Głownia Stanisław Katowice,
ul. Marsz. Piłsudskiego 11,

Jankowski i Syn, Fabryka 
Sukna Bielsko, Skład Fa
bryczny Katowice, 3-go 
M aja 5 i Chorzów I, W ol
ności 20.

Jubiler i zegarmistrz: 
Hoffmiiller, Katowice, ul, 3-go 

M aja 11-

Żyrandole, Porcelany, 
Zabawki ect.

„E O S" Tcw. Handlowe, Sp.
z o. o., WarsZawa: ul. M ar
szałkowska 154, Cieszyn, 
ul Zam kowa 4, Bielsko, 
Ul. Jagiellońska 9, K ato
wice, ul. G liw icka 21 — 
(Administracja)

cllyta, Katowice. M ielęckiego

Dom tekstylny
Fryderyk ZELLER, Katowice, 

ul. Kościuszki 12, tel. 356-25 
poleca w  w ielkim  w yborze: 
materiały wełniane, je 
dwabne i bawełniane po 
skich cenach.

Konfekcja i Galanteria
A. Kościelniak, Katowice
ul 3-go M aja 5, tel 324-49.Maszyny do pisania 

i liczenia:
Nowe i używane gwarantowa

ne, okazyjnie sprzedaje „R c- 
" io r* “ , Katowice, ul. D w or
cowa 18 (dom. kons. kolej.)

Skład kawy:
Kajzera Skład Kawy. K ato

wice, 21 oddziałów  na Ślą
sku.Dewocjonalia i obrazy: 

K. Schaeffer, Fabr. Piekary SI 
oddział Katowice, Pierackie
go i Chorzów I.

Piac. wyrób, skórzanych 
i przyb. podróżnych:

St. Piechocki, Katowice, ul. M. 
Piłsudskiego 11, tel 31-483.

Skład czekolady i win:
M. Pacha, Katowice 3-go M a

ja 30. tel. 320-33.
Meble wszelkiego rodzaju
poleca Stolarnia właśc. J. Be- 

rendt i M, Grochowski, —
W ięcbork — Pomorze.Dywany —  

Linoleum — Tapety:
Jan Kegel, Katowice, Kościu

szki 16. tel. 353-97.

Tartak Parowy 
Wilcza Górna, właśc. \Viosna 
Ignacy. Poleca wszelkie 
materiały budowlane, jak 
deski, belki, krokwie oraz 
materiały budowlane i opa
łowe.

Przybory sportowe:
„Maraton *, Katowice, ul. K o

ściuszki 3,
Ogrodnictwo Sierociniec:
im. Dr. M ielęckiego, K atow i

ce, ul. Plebiscytowa 46.Drogeria art. kosmetycz
ne i farby:

Drogeria Floriańska, Katowice 
ul. Kościuszki 8, tel, 343-34

Przybory szewskie i wy
roby skórzane:

M. Kluczka, Katowice, Pocz
towa 12, tel 330-10.

M AŁOPOLSKI ZW IĄZEK  
M LECZARSKI 

Centrala: 360 mleczarń spóldz. 
oddz. w  Bielsku ul. Węglowa 2 

skl. Bielsko, 3-go M aja 4 
skl. Biała, U  listopada 22

Zakład Tv rawiecki:
Rozynek H„ Katowice, ul So

kolska 3.
Koterba St., Katowice, ul. Szo

pena 14,

Galanteria:
Eracia Drost, dawn, Bobrek, 

Katowice, ul. Pierackiego.

PRACOW NIA FUTER 
G. ROZKOSZ 

Rybnik, ul. Sobieskiego 28. 
w ykonuje wszelkie prace w  
zakres kuśnierstwa wchodzące.

Fabryka wózków i pojaz
dów dla dzieci:

J. Spernol, Katowice, ul. M iko- 
łowska 19. — Sprzedaż u 
Młyńska 4 (Gmach magistra 
tu)

HOINKES W. I SYN 
F A B R Y K A  SUKNA  

Bielsko, Szkolna 4, tel. 13,21 
Najkorzystniejsze źródło zaku
pu materiałów sukiennych.

Aparaty 
i przybory optyczne: 

„Okularium ", Sosnowiec, obok 
dworca.

Skład Zegarków 
i Biżuterii:

Jan Pawełek, Chorzów I, ul 
Wolności 43. Restauracja:

Bodcndorf, Katowice, ul. M a
riacka.

Dom Towarowy:
Bracia Drost, Katowice, P ie 

rackiego.

DOM MĘBLI 
K ARO L DOMINIK 

Tarnowskie Góry, PI.Wolności

S A L O N  M Ó D  
Kapelusze damskie po bardzo 

niskich cenach poleca 
M ARIA  ŻABIŃ SK A 

Katow ice, ul. Kościuszki 12, 
I. piętro, mieszk. U

ŚLĄSK A SZTUK A 
KOŚCIELNA 
J. M A  N Y  Ś

Katowice, ulica Francuska 9. 
w ykonuje sztandary 

chorągwie.

Edward Zipser i Syn. Bielsko 
Fabryka Sukna, — K ato
wice, 3-go M aja 7 (Skład 
fabryczny).

PRENUM ERATA POCZTOW A:

miesięcznie gr 40, kwartalnie zl 1,20, półrocznie zł 2,40, 
rocznie zł 4,80. W razie w ypadków  spowodowanych si
łą wyższą, w ydaw nictw o nie odpowiada za dostarczenie 
pisma, a abonenci nie mają prawa domagać się niedo- 

starczonych numerów, lub odszkodowania.

ADRES REDAKCJI I ADM INISTRACJI:

Katow ice, ul. Konopnickiej nr 5, telefon  335-67.
Nr kartoteki pocztow ej Katowice 69. Nadesłanych rę
kopisów nie zwraca się. Redakcja udziela odpowiedzi 
na łamach pisma. Redaktor przyjm uje codzień z w y

jątkiem  niedziel i świąt od 11— 13.

Przedsięb. przewozowe:
„W ygoda" K. Strzelecki, So

snowiec, ul. Piłsudskiego 48, 
tel. 620-14.

Skład żelaza: 
.Metalurgia", Sosnowiec. War

szawska 8, tel. 61-790.

DROGERIA POD BOCIANEM 
W ładysław SZULGIT 

Tarnowskie Góry 
artykuły kosmetyczne, farby, 

lakiery —  telefon 542-72

Wytwórnia wyrobów 
cukierniczych:

St. Jaskulski — Cukiernie, So
snowiec, ul. 3-go M aja 14 — 
tel. 631-63 — Piłsudskiego 41, 
tel 622-88.

Przybory szewskie:
A. K ov alski, Sosnowiec, N ow o- 

pogońska 28.

W yroby . stalowe i szlifiernia 
KUNTNER J. 

Katowice, —  3-go M aja .30.

TARNOW SKI M ŁYN 
ĘLĘKTRYCZNY

Franciszek Kukoioka 
Tarnowskie Góry, tel. 54-201.

Skład cukrów i czekolady
W  jjtczi.k Feliks Rybnik, R y

nek 2.

Maszyny do pisania,
liczenia i powielania, nowe 
używane „M aszynopis", G li
wicka 2, wł. Fr. Moroń, I ptr. 

Rybnik

Sukna:
A WENCELIS 

Fabryka sukna, Bielsko 
ul 3-go Maja 19. 

Największa i najlepiej • zapro
wadzona fabryka sukna dla 
Przewielebnego D uchowieńst

wa i wszyskich Zakonów.
—     —

GUSTAW MOLENDA i SYN 
FAB RY K A SUKNA BIELSKO 

Skiad fabryczny 
Katowice, Br. Pierackiego 3

Towary kolonialne i skład 
wódek.

RIEDEI. LEON 
Katowice, ul. Kościuszki 7.

Dom Towarowy:
Cz. Beyga, Rybnik, Sobieskie

go 18.
Radia, rowery i przekory 
Rojek, Rybnik, ul. Sobieskiego.

Galanteria i konfekcja: 
Anna Żemła, Rybnik, ul. R a

ciborska 7.
J. M yśliwiec, Rybnik, Rynek.

Pracownia wyrobów 
skórzanych

i przyborów  podróżnych:
St. Piechocki, Chorzów I, ul. 

Powstańców 15 (róg Sobie
skiego).

■ VV,o,UFR A J U C J
U l  ,
Wytworny 
Salon Krawiec

K AT O W I C
v ,V ,lół. Bron. Pierackiego 

30^93 f i g
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OGŁOSZENIA:

1-sza strona 4 łamowa 1,— złoty, 2-ga strona 0,80 zł, 
3-cia i czwarta strona 0,50 zł, 5-ta i 6-ta strona 0,40 z' 
od 1 łam owego milimetra. Ogłoszenia skomplikowane 
oraz z zastrzeżeniem miejsca 20% drożej. Ogłoszenia 

do numeru przyjm uje się do wtorku godz. 10.

Wydawca i redaktor odpow. Feliks Zarębski, Katowice. — Druk: „Drukarnia Narodowa" Chorzów, ul. Krzywa 14. Tel. 406-62.


